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wykoiiang fcędzfa etapami

Starosta grodzki prasko-warszaw- 
sm przystąpił do uporządkowania 
Pragi. Ogromna ta praca wykonana 
będzie etapami. W pierwszym rzę­
dzie zwrócono uwagę na główną ar- 
terję komunikacyjną, jaką jest na 
Pradze u l Targowa. Przedewszyst- 
kicm uregulowano mcii uliczny w 
ton sposób, że wprowadzono ruch 
jednokierunkowy. W ' kierunku War­
szawy ruch odbywa się po stronie 
domów, opatrzonych numerem pa­
rzystym, a w kierunku Grochowa, po 
drugiej stronie ulicy. Wydano za­
rządzenie uporządkowania bazaru 
Różyckiego przed 1 sierpnia.

M. in, zniesioue będzie obecne 
wejście do bazaru (słynny syfon) i 
zastąpione przejT nowoczesną bramę 
wjazdową. Pozalem wszyscy właści­
ciele sklepów na ul. Targowej otrzy­
mali polecenie nadania właściwej 
siłaly zewnętrznej swym przedsię­
biorstwom. Xiebawem:. wydane będą 
zarządzenia, dotyczące nporządko-
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TEATRY
NARODOWY: Dziś i jutro Ico-

medja angielska Hoodgesa i Pcr- 
civaia „Hau Haa‘i/.

NOWY: Dziś i jutro komedja
Devala „Stefek" z Dukjbianką, Sam­
borskim i Rolandom

LETNj- Dziś i jutro komsdją 
M. Bułhakow: „Mieszkanie Zojki" z 
Ćwiklińską i Węgrzynem.

POLSKJ* Dziś i jutro sztuka Je­
rzego Tepy „Praulei.i Drctur" z Ei- 
cnlcrówn... W próbach „Porucznik 
Frzecii ck".

M AŁY: Dziś i jutru popularna ko- 
medja amerykańska ..Ro ty" w no- 
wej inscenizacji Tl TrzUńsI iego. W 
roli tytułowej — Jadwiga Zaklicka.

ATENEUM: Dziś piemjera sztu­
ka Alinogenowa „Dziwak".

KAMERALNY * Nieczynny z po­
wodu remontu.

TRAT] IM. ŻEROMSKIEGO. (Hi­
poteczna 8 ) : Dziś i ju.ro o 8-cj w ucz. 
djal'T sceniczny J. ttzepeckiej lwa 
newskiej „Jesień— Zima... \> uisna..."

STUDIO IM.. ŻEROMSKIEGO (żo 
libórz, ul. Suzina): Nieczynne. W
próbach „Godj Weselne" v opra­
cowania literaekicm L. Schillera.

8.30: Dziś i jutro operetka „No, no, 
Nanette ,

REK (ul. Karowa 18): Dziś nowa 
rewja „Frontem do morza" z Ciicn- 
kinem.
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wania niezwykle niechlujnego bazaru 
Lifszyca. Pozatcm powstała sprawa 
zamiany nazwy ul. Targowej na in­
ną, bardziej odpowiednią, a to zc 
względu na jej reprezentacyjny cha­
rakter. Zwrócono też uwagę na za­
niedbany stan clewacyj większości 
domów na tej ulicy.

' ( o w e  ż ą d a n i a
p. Assera

Asbiter holenderski, p. Asser, w u- 
zupehiiciuu swego memorjału w 
sprawie 100 proc. podwyższenia ceny 
elektryczności w Warszawie domaga 
się przeprowadzenia zwyżki już z 
dniem 1 stycznia 1931 r. Żądania p. 
Assera, jako niezgodnie z przepisa­
mi koncesji, pozostaną bez uwzględ­
nienia.

W jesieni

m  m im  nrtustyra
Jesień przynosi zazwyczaj sze­

reg zmian i przeobrażeń w życiu 
stolicy Tale jest i w  roku bieżą­
cym. Poza normalnąmi zmianami 
w dziedz'ntie teatru, tym razem 
szykuje się wielka niespodzianka

Pod steropolsKą egidą „Kochajmy się
Cóżw dziedzinie rozrywkowej, 

to za nowość?
Na terenie jednego z więk­

szy cii .1 najstarszych koncernów 
kawiarniane - gastronomicznych 
nastąpić ma pod staropolską ogi-

|fcagac9fi:ieRli& fiEpystfyki w Pof&ee

nu isi»we to ry
racion alirie zorganizujemy wystawę, międzynarodową w Warsza «ie

Przed k;lku dniami donosiliś­
my o zebraniu na ratuszu, które 
miało na oelu stworzenie z W ar­
szawy ośrodka turystyki polskiej 
i założenie tak zwanego syndyka­
tu inicjatywy, na wzór zagranicy. 
Posiedzenie to było anemiczne i w 
konkluzji nie doprowadziło do żad 
nych konkretnych wniosków, al­
bowiem wszystko rozbiło się o 
brak funduszów.

INSTYTUT PROPAGAND' SZTU 
Ki: Wystawa „Sztuka i turystyka’1.

ZACHĘTA: Wystawa bątiiusiycz- 
na r Ł „Żołnierz i koń u iztun 
polskiej", obejmuje f rzuzlo 20u płó­
cien malarzy polskich ¥  (X i XX W.

MUkUlAi NAKC U WE: Pod' ale 
15 — i muzeum wojska. Al. a-go Ma­
ja 13 — wystawa pamiątek ż powsta­
nia 180  ̂ r. w godz. 11 —  15.

k a m ie n ic a  b a k y c z k o W: «jaii
stwowe zbiory sztuki. Galerja sztuki 
polskiej XIX i XX. Iw.

KINA
A dRIA- „śpiew, Całus i Dziew* 

czyna",
ALFA: „Dziwny Dom".
ARENA: „Miłość złoczyńcy" i „Ro­

meo i Juh-ia” oraz dodatki.
ATLANTIC: „Romana sekretarki".
BAJKA: „W szalonym tempie" i

rewja „Pod Polska Banderą".
C AP'POI.: „Kiki" i „Nagana".
CASINO: „Pucałmiel skazańca".
COL-OSSpUiM: „Arjana" i (Da na a w 

finokingu”.
COLOSSEUM (mała sala) „No­

woczesny Don Kichot" i „Widmo 
śmierci*.

i y R d P A :  „Nor W Chicago".
FILBAEMONJA: „5 Przeklętych

Dżentelmenów".
FAMA: „Manija" i „Wiatr od Mo­

rza” .
FO R TTM : „Treder Horn".
CLORJA w ogrodzie: „Eskadra

śmierci" i „rilim i Grim".
HOLLYWOOD: „Ewa*1 i rewja.
MEWA: „Los Gentleman?" i 

„Preez miłością".
'IEJ.MKIE; „Kochai rai.ic ilziś"

MAJBSTIC* „Droga na Wschód".
MASKA: „Wrrok morza" i „I-

gioo*.
OAZA: „Ostatnia eskapada" \ 

„Kobr i Kelly w Hollywood"
PAN: „Ludzie w hotelu" i „Po­

jednań1".
p f  flT - TRIANON: „Komenda

Niedoceniona turystyka
W ogólc niedoceniamy jeszcze 

w Polsce znaczenia turystyki i 
możliwości finansowych, płyną­
cych z tego źródła. Jeżeli dziw- 
nem można nazwać nieuświadomie 
nie pod tym względem szerokich 
rzesz ludności i tych, którzy mo 
gliby z turystyki c-jągnąć 'poważ­
ne zyski, to wprost zdumiewający 
wydaje się. fakt, że próby w tym 
kierunku, czynione przez min. Ko­
munikacji, jako instytucję naj­
bardziej do propagandy turystyki 
powołaną, spaliły na panewce. Du 
żo jeszcze wody upłynie w Wiśle 
zanim -zrozumiemy i wyciągniemy 
korzyści z turystyki.

Malkontenci wystawy...
Na marginesie wszakże tego; 

co powiedzieliśmy, zanotować v,wy­
padnie jeszcze jedno zacofanie, w 
tym kierunku. U to, wszystkim wia 
domo, w roku 1943 otwarta bę­
dzie w Warszawie wystawa mię­
dzynarodowa. Losy tej wystawy 
są już przesądzone, w sensie po­
zytywnym, albowiem rząd polski, 
podpisując w roku 1928 konwen­
cję o wystawach międzynarodo 
wyCh w Paryżu, zastrzegł się wy 
rąźpie, że wystawa ta urzaazona 
będzie właśnie w roku 1943. jako 
w przypadającą rocznicę 25-lecia 
odzyskania niepaćPeglośm. W tych 
warunkach cofnięcie terminu jest 
niemożliwością o tyle, żc następ­
ny termin musiałby tyć przesu­
nięty o lat kilkadzicnąt zdaje się 
75. Z drugiej znow strony jest 
rzeczą pow-iztćTini3. przyjętą, żc 
wystawy urządzane są właśnie 
przy podobnych okazjach.. Nie bę­
dziemy sięgać tutaj do precedcn 
sów międzynarodowych, al? w y­
starczy przytoczyć, zo ę>:wszech 
na wystawa krjjow.t w r. 1894, u- 
rządzona była »v? Lwowie w set­
ną rocznicę powstania Kościusz­
kowskiego, a powszechna wysta­
wa krajowa w Poznaniu, w roku 
1929. miała na celu zobrazowanie 
kulturalnego i gospodarczego do­
robku Polski, w ciągu 10 lat po 
odzyskaniu niepodległości.

Widzimy tedy, że losy tej wy­

stawy są już przesądzone, a jed­
nak znajduje się wielu opo­
nentów’, którzy przemawiają prze­
ciwko urządzeniu w Polsce,
względnie w Warszawie, wwsta- 
wy nredzynarodowej, tłumacząc 
to ciężkie mi kryzysowenii warun­
kami, które niewiadomo, czy w 
ciągu najbliższych lat ulegną
zmianie i poprawie.

Podniesienie dobrobytu
Wzgląd ten nie jest oczywiście 

słuszny, albowiem liczne prace 
związane z wystawami międzyna- 
rodowemi dowodzą, że dobrze zor 
ganizowane wystawy wpływają 
dodatnio na podniesenie dobroby­
tu nietylko miejscowości, (a więc 
wr tym wypadku Warszawęy), w’ 
której wystawa jest urządzana, 
ale ma to wpływ na podniesienie 
dobrobytu mieszkańców całego 
państw*a. Zyskuje na tem poważ­
nie skarb, koleje, miejskie środki 
komunikacyjne, przedsiębiorstwa 
rozrywkowe, gastronomiczne itp. 
Objektywnie stwierdzić wypad­
nie, że mieszkańcy miast, w któ­
rych od Dy wa ją się wystawy bywa 
ją czasami poszkodowani, wsku­
tek chwilowej zwyżki cen, spowo 
dowanej dużym napływem tury­
stów. przeważnie cudzoziemców. 
W ogólnym wszakże bilansie, stra 
ty, w porównaniu do zysków, są 
minimalne.

0 r g c in i 7 a c ;a
Oczywiście, że wszystko zależ­

ne jest jako się rzekło wyżej, od 
dobrej organizacji.. Prace nad 
wystawrą międzynarodową w War

wy. Komitet podzielił się na 2 ko­
misje: techniczną i prawna, które 
rozpoczęły jmż swrn prace i posu­
nęły je  znaczmie naprzód. Lniejato 
rzy wrystaw’y przyszli do wniosku, 
że organizacja wystawy winr.a 
być poruczona instytucji o charak 
terze prawno - publicznym, w dro 
dze aktu ustawodawczego i pozq- 
stajacej ped nadzorem min. Prze­
myślu i Handlu. W  skład instytu­
cji mają wejść przedstawiciele 
władz państwowych, samorządu 
stolicy, samorządów’ większych 
miast polskich, samorządów gospo 
darczyeh i zawodowych, a nadto 
pewna ilość przedstawicieli nauki 
i instytucyj artystycznych, kultu 
rai nych i t. p.

Botiy wystawowo
Chganizaeja wystawy oprze się 

niewątplrwie na wypróbowanych 
wzorach zagranicznych, które 
w’skażą na pokrycie kosztów’ wy­
stawy. Oczywiście, iż koszty te, 
niezawsze dadzą się pokryć z 
wpływów ek kpi o ata c y j)n y cli, i że 
trzeba ssukae na ten cel innych 
funduszów’. Podkreślić należy, żc 
wystawy zagraniczne korzystają 
często z tak zwanych bonów wy­
stawowych, które rołzpowszechnio 
no są wśród najszerszych sfer 
ludności. Bony te, sprzedawane 
na pewien czas przed otwarciem 
wystawy, dają posiadaczom .bez­
płatny lub ulgowy wstęp na wy­
stawę, zniżki komunikacyjne i t. 
p. W ten spo.sób uzyskane fundu­
sze zasilają kasę R’ystawy, jesz­
cze przed .je j otwarciem, i two­
rzą częstokroć niezbędne fundu­
sze na je j wykończenie.szawie rozpoczęły się jeszcze w

rok ot i ?> dwu Ltach f t W '  Wystawa a turystyka
posunęły się o tyle naprzód, że 
poczyniono *już szereg przygoto­
wań i utworzono komitet wysta­
wy. którego zadaniem ma być pro 
wadzenie dalszych prac nad przy­
gotowaniem i organizacją wysta-

Konkludująe, stwierdzić wy­
padnie, żo racjonalna organizacja 
wystawy międzynarodowej, która 
już zaczyna przybierać form y re­
alne, pchnąć może zagadnienie 
turystyczne w Polsce na zupełnie

'/j miasta

A propos...

— Jakich ja, panie, już sposobów 
nie używałem —- skarżył sio restau­
rator — na ton Kryzys... i nic. Na­
przód obsługo w białe Larl uchy u 
brałem ,a fraki kazałem zdjąć, żeby 
było modnie. Nio pomogło. I »'lę-em 
nazad frak i przywróć Lt. Nic. Gości, 
jak kot napłakał. Więc zaprowadzi­
łem orkiestrę cygańską. Ani jeden 
gość nic przyszedł, oprócz łych, któ­
rzy przedtem na, piwko przychodzi­
li. Jużcm na duchu podupadł j nie 
wiedziałem co robie. Ale jedcu ta­
ki, co z Francji wrócił, doradził mb 
żeby lokal na modnie, kubistycznie

gposoby
sem jednego sposobu*

MONOGRAFJĘ MIBJFKA
drukuje drukarnia miejską. M«no-| wystroić. Zarazem mularzy sprowa- 
gv;rl’,ia obeimie wszystkie zamierzę- ,]2j} j juada- Jedna ściana niebieska,

serc ' i „Gehenna kobiet".
R1VIERA: „Bezdomni" i „10 z Pa-

orazwiaua *KGXY: „Romeo i Julcia" 
„Mandżuria Płonie".

ŚWIATOWID: „Coik. Pmku". 
TOMROLA: „Szary Dum" i „Pieg*

czółka".
TON: „Mumia"
UCIECHA- „C oiigorillu " „Afera 

mężatki”.

D-rzy ,“ ** ROSTKOW M Y
b. lekarze szp. św. Łazarza *11 ineryęzns. 
niemoc płciowa, skórne. włpŁÓW", Ż 
kosmetyka. Tel. 8-99-29. Mokotowska 51

Ł  - la r c e ll  D W W fitS K I
ul. Foksal 15, teł. id)0-93. 

Choroby weneryczne, skórne i nie­
moc pif- Przyjmuje cd 9—2 i 5—8 w,

GSTRE 
fhduNt.ZlE

niemoc, sKćrnt. Analizy. 3  — 9  w .
>R . J . G Ł Ł B F I S Z

Zl< .;. 27. PĄRTER Cen# (ecznUewe.

nia i projekty, wykonane przez-za 
rzgd miejski w różnych działach go- 
Spodajczj cli.
DELEGACJE FRĄCUWNIKĆW

miejskim, intcrweiiijowuć będzie w 
Hajbliższycji dniucb w departanicu- 
(fićr bumorządon ym MSW cwu. Inter­
wencja dotyczyć będzio zalecenia 
ministerstwa podutosieuia składki e- 
wcrytalnej z 5 do 8 proc.

LUSTRACJĘ PIEKARYr 
przeprowadzili fmikcjonarjusze poli- 
cji, ma ją. ą. na celu stwierdzić, czy 
w piekarniach przestrzegany jest 
odpoczynek niedzielny- W myśl n- 
stawy ostatni wypiek wiuien o<lby- 
uać się w sołmłą o G-ej wieczorem, 
a wznowienie pracy w poniedziałek 
o 5-ej rano.

14.000 OBIAPÓW 
wydaje obecnie dziennie komitet o- 
bywatelski. W okr^gie największego 
natężenia liezbu wydawanych obia­
dów dochodziła do 30,00(1.

Z 40 NA 30 GR08ĘY
obniżono z dniem wczorajszym bł 
lety korespondencyjne w tramwa 
j-ach. Obniżka ta będzie miała naj 
większe znaczenie dla mieszkańców 
peryferyj,

dził i jazda 
dmga żółta. Jedna czerwona, druga 
popielata. Jedna lila, druga poma­
rańczowa. Jedna zielona, druga po­
midorowa. Na ścianach kółka, kwa­
draty, trójkąty, aż popatrzeć było 
przyjemnie. Poręcze i wszystkie ba- 
rjery niKiek Nic, tylko nikiel, szkle.

— No i pomogło?
— Djabla tam- Ani trochę. Więc 

w rozpacz wpadłem i powiesić się 
chciałem. Alo znowu jeden mi się ta­
ki napatoczył, co znowu w Ameryce 
bywał i ten mówi: „Nie, tylko rekla­
ma, reklama i reklama". "Więc zawa­
liłem nad wojśniem neony, ogipszc- 
nia do gazet zacząłem walić, ulotki 
na ulicach, filmy do kina. Owszem, 
przybił lo paru gości. Ale pozatem 
sala prawic pusta. Czy pan da wia­
rę? Rozczłościłcm się i myślę sobie, 
albo starosta, albo kapucyn. Niech 
majątek stracę, a muszę inleres roz­
ruszać! Powiększyłem orkiestrę, ob­
sługę, w drzwiach portjera postawi­
łem w kapiącym od złota mundurze 
z halabardą, jak w operze, w szatni 
murzynów, jak djabły, wieczorem 
występy artystyczno z pannami i 
niech pan sobie wwobrazi: nic!

— Wm. A nie próbował pan eza-

Jakiego?
Dać dobrze zjeść?
0 !> f) 19 fl)

— I taniol
— ? n ? ? ?
— Nio próbował pan?
— Dziwna rzecz. Nie puzjszło mi 

na myśl...
— Niech pan spróbuje. W  restau­

racji to dobry sposób.
Very.

Z m a r l i
ń. p. Anna z Woyniłlow iezów Ivru- 

?sev.ska, v  Warszawie.
&. p. Karol z Brzezia Lauckoroń- 

ski. 1- 81, w Yćjedniu.
ś. p. Władysław Steiumcsscl, 1. 04, 

w Warszawie,
ś. p. Bolesława Melsderff, 1. SI, 

i/ W arszne. ie.
B. p. Jan Mittelstaedt, 1. 57, w 

Warszawie.
(5. p. dr. Jan Bzura-Werbski, w 

Warszaw ie.
Ś. p. Józef Rawicz-Kosiński, 1. -18, 

w Warszawie.
Ś. p. Hipolit Wilhelm Gutkowski, 

1. 59, w Warszawie.
B. p. Władysław Strzerueski, w 

Warszawie.
Ś. p. Janina ż Fillebomów C/.apn- 

towiczowa, 1. 38, w Warszawie.
Ś. p. Tadeusz Orpiszcwski, 1. 73, 

w* Bronowicach.
Ś. p. Józefa z Chinurów Olszew­

ska. 1. 48, w Warszawie.
Ś, p. Barbara z Chlewiokieh Mitli- 

lerowa, w Brwinowie.

nowe tory. Fół-prywafna i pól- 
ursędowa inicjatyrva zmuszająca 
organizatorów wystawy do jej re­
klamowania na terenie międzyna 
rodowym, przyczyni sie micwątpli 
w ie do reklamy całej Polski i je j

dą „kochajmy się" scalenie życia 
towarzyskiego i artystycznego w 
stolicy. Literaci i dziennikarze, 
artyści teatralni i filmowi, mu­
zycy, -koinpozytorowie, uzyskają 
daleko idąoe zniżki kensumeyj 
ne, umożliwiające im jaknaj- 
czę»tsze obcowanie i zacieśnienie 
rozluźnionych dzisiaj więzów, 
przy minimalnych wydatkach. \V. 
lokalu tym każdy dziennik, or­
ganizacja, c-zy zrzeszenie arty­
styczne, posiadać będzie własny 
stolik.

Jeżeli do tego dodamy, że prze­
budową i dekorowaniem sali zaj­
mie się jeden z najznakomitszych 
polskich dekoratorów, że zakład 
ten wydawać będzie codzienne 
pismo ilustrowane, zawierające c-

cenłrów turystyc-nych, uzdrowi- ko}° 1000 wierszy ,tekstu* ^ d e ­
skowych i l.Ist u-ycznych. Uo ir.a conc S7tu“ > modzie> a ?•' ^ r w -
zaryzj-kować twierdzenie, że od i szym rz^ zK  pLopafefujące kuIt te’ ' 
pomyślnego organizowania wy- f^lu ’ s Ŵ!e wż$>ni«ie, . »
stawy tt, iędzynar-odowej zależy w '^Pieza *a bedzie .apic vdę di4
dużej mierze powodzenie propa­
gandy turystycznej Polski.

E .  M. Rom.

R A D  JO
Wtorek, dn. 18 lipca

7.00 Sygnał czani. - - 7.20 Płyty 
gramofonowe. — 7.25 Dz. poranny.

- 7M  Płyty gra.nofonowej — 7.52 
Chwilki. Gospodarstwa domowego.— 
11.57 'Srgn&t czasu. — 12.05 Płyty 
gramofonowe. 12.25 Przegląd5
Prasy. — 32.83 Koro, Meteor.
12.35 kjjwory fortep. w wyk. A. ttu- 
jinsteiua. — 12.5Ł Dz. połudr.. —
11.55 Płyty graaiof. — 15.05 Wiad. 
bież. — 15.3 0 Kom. Państw. Insty­
tutu Eksport. — U 15 Ptyty gra­
mol'. — 15.25 Kom. Gospodl — 15.35 
Płjuy gramof. -  15.45 Chwilka lut­
nicza i prree:wgazowa. — 15.50 
płyty gr; lof —JN55 Kom. Państw,
I rzęd. Mych. Fizyczn. i Ęaństw. 
7w. Sportowego. — 16.00 Tiansim- 
sjf> z Ciechocinka. — 17.00 Odczyt Zv 
Lwowa. — 3 7.15 Koncert.. — 1S.15 
Odczyt p. t „Nasza i-ównoz.-aga bud­
żetowa", wygi. prof. A. Ivankr —
38.35 liecical wiołonczelowy. — 39.20 
Rozmaitości. — 19,35 Program na 
J:~ nast — 19.40 ..Nu widnokręgu *. 
20.00 Konc’ rt w wyk. Ork. P. R. — 
20.59 Dz. Wieez. — 21.00 Bieżąco 
wiaacm. rob, — 22,00 Muzyka tan-

22.25 Wiadom, sport. — 22.35
Wiadom Meteor, dla komunikacji 
łotn. i kom. poi — 22.40 Muzyka 
taneczna.

Środa, 19 lipca

Warszawy rewelacją. Pozatem 
żywą ilustracją tej akcji będą 
wielkie koncerty zespołu orkies­
try, repretuar której daleko odbie 
gać będzie poza nudną piosenkę 
taneczną. Największe nazwiska 
koniDozytorów i muzyków będą 
przedewszystldem uwzględnAne 
w repertuarze. Solistką tej ol­
brzymiej ork;estry będzie znana w 
Polsce skrzypaczka wirfuozke.

Na nwagę zasługiwać będą 
wieczory artystyczne, z których 
wyeliminowany zostanie żydow­
ski szmonces, a wypełniać je bę­
dą duety najpopularniejszego na­
szego piosenkarza i jednej z naj­
bardziej uroczych pieśniarek. 
Artyści akompanjować sobie bę­
dą przy dwuch , fortepianach. 
Wreszcie zakłady te wprowadzają 
nową niespodziankę, mianowicie 
fca-usi. Wyświetlane wszakże bę­
dą obrazy przcd"wojenne, w któ­
rych przypomnimy sobie modę 
przedwojenny sposób byciu, co

7.00 Sygnał czasu. 7.20 Muzyka iu- *tb 
□owa. 7.25 Dz poraony. 7,30 Płyty 
gramofonowe. 7.52 Chwilka Ciospo- 
«Umst\*.w Domowego. 1 i 57 Sygnał cza 
su. 12.05 Muzyka -symiomczna fp(y- 
ty). 12.25 Codz; ['rzegiąd ihnsy Pol.
12.33 Kom. meteor. 12.35 Płyty. 12.55 
Dz. połttdn. 14 55 Ptyiy gramofono­
we. 15.05 Uiadom. bicz. 15.10 Kom. 
Państw. In-R. Ekspert. 15.15 Płyty 
gram. 15.25 Kom. (iespod 15.35 Plu­
ty grem. 15.45 Skrzynka P. K. Ó.
10.00 Koncert popularny z Cuubccin- 
kf. 17.00 Odczyt p. r. „Za krcgu ni 
polar.y jn"‘ .wygi. prof. -st Sumiński.
17.15 Recital śpiewaczy T._ zc Lwo­
wa. 17-40 ł cljeton pióra K. Wierzyń­
skiego. 17.55 D. c. koncertu pono lar-, 
nego z CiechocMika. 18 15 Odczyt (z 
cyklu ,.Sport i wychowanie fizyczne1') 
p. t. „Pływanie — iundamem mrysty 
ki w odnej i sportów wodnydi”, wycb 
icd. W. iunosza - Tiąbrewski. 18.35 
Recital śpiewaczy. Fr. z Wilna. 19.05 
Płyty gram 19.20 Rozmaitości. 19.413 
Kwadrans literacki- H Malewska ..Pla 
t̂ n o gimnastyce fragm, T „Wiosny 
Greckiej” . 20.0(' Muzyka jazzowa w 
wyk. t). Lady (śpiew), M. AUcnher- 
ga i W. Rybczyiwkicgu (2 fortrp ).
20.40 Utwory na saxoion w wyk Wig 
doeftg (płyty). 20.50 D’ wice;;. 21.00 
„Skrzynka pocztowa rolnicza" w opr. 
in*. W. Tarkowskiego. 3*1.10 „Coś 
przyjemnego” v; wyk.. St Witasa (te­
nor), L. Petrykiewicz (recytacje), Wi 
to]da Jodko (cytrr. traiism. z Wilna).
22.00 Oduyt w iez. ruwogreckim p 
t. „Polski port w Gdym”, uygl. p, A. 
śliziński. 22.15 Muzyka grecka z płyt.
22.15 Wiadom. sport. 22.35 Kom, Met. 
dla kom. lo niczej i kom. policyjny.
22.40 — 23.00 Muzyka taneczna.

niewątpliwie będzie źródłem u- 
cieehy.

Wieści o tem nowem zamierze­
niu przenikać już zaczynają do 
szerszego ogółu i ;'eżc-li tylko 
wytknięty program będzie wpeł- 
ni zrealizowany, to niewątpliwie !iS®
zakłady te zgrupują ch oć/ r.ie- / ^  
oficjalnie, życ-ie artystyczne L "?/ 
iterackie stolicy.

Czwartek, dn. 20 lipca

Domy ^srjena
c*ia beKdoronyclr i  i

Władze miejskie omawiały pro 
jekt Henryka Perlena, który o- 
fiarował miastu dzierżawę 1.000 
izb dla bezdomnych. Gotów jest 
jc  wybudow ać wrazie zawarcia z 
nim umowy. Domy te mają sta­
nąć przy ul- Radzymińskłcj 136 
Byłyby to budynki murowane o 
systemie korytarzowym. Wobec 
tego, że komorne oddz*’entj izby 
wynosiłoby 21 z!. 80 gr. miesięcz­
nie, tenuta dzierżawna całego ob- 
jektu wyniosłaby 201.000 zł. rocz 
nie.

Władze miejskie uwalają, żc 
warunki te nic są dogodne dla 
miasta, bowiem koszt dzierżawy 
byłby jeszcze powiększany o wy­
datki na administrację schroni­
ska i remonty w wysokości .2  ty­
sięcy zł. roczn i.. Prawdopodobnie 
cala ta sprawa będzie załatwień a 
krakowskim targiem. Miasto za­
proponuje p. Perlonowi, by przy­
jął do swoich domów rodziny wy­
płacalne ze schroniska dla bez­
domnych, przyczein miasto- udzie 
liioby na okres 2 -letni gwarar.:’ 
za wypłacalność tych o«ói).

Ceny w  W arszawie
Na wtorek, 18 b. n:., obowiązują7.00 £?venał czasu. 7.20 Płyty. - . . .

7.25 Dz. poranny. — 7.S0 Muzyka z | cpn.pye nsjwyfcae ceny pwLta- 
7.52 Chwilka Gospod. donn w owy cli artykułów spożywtu cli na.płyt.

Iod.
Codz,
Kom.
12.55 Ds. poh (d . 
mof. — 15.Oo V/iariom. bież.

3.4.55 Płyty gra­

ło.10 Iicmun. Państw. Inst. Ekrpor- 
towego. •— 15.15 Piety crr-imcf. — 
15.25 Kon.. Gospod — 15.35 Płyty. 

15.45 Kronika harcerska. — 15.50
Płyty pramof. -— 16.00 rfiuchowisko

})ół gv. Ca Sztukę, mleko na miarę 25 
gr. tak litr, słonina 2 zł., mię^o uboju 
warszawskiego: wołowina 1 zł. 30
gr.', cńelcyinn 1 z.ł. To gjfi., wicprzowi- 

2 zł. 50 gr., oseikowc 2 zl. 
30 gr., wszystko za bg. w sp-rzedaży 
na 1 A. 80 .gv., mięso uboju zamiej­
scowego: wołowina 1 zł. 30 gr., cie­
lęcina 1 'A. 50 gr„ masio deserowe 
detalicznej.

dla dzieci. — 10.30 Muzyka jazzowa.
— 3 7.00 Odczyt z Wilna. — 17.15 
Konc*rt popularny. — 18.15 Odczyt 
z \VURa. — 18.35 Koncert kameral­
ny w wyk. Kwartetu Warszaw. —
19.20 Rozmaitości. — 19.35'Progra"i 
na di. nast. — 19.40 Feljeton p.
„Turystyka nr własnem podwórau", A żiwZfcif A Jadwiga, słynne
wygł. p. J. Warnccka. -  20.00 Non- 1 U1 I 6f'»iv J  '1 medium prof. O- 
cert w wyk. Orkiestry P. R. — 21-00 , chorowicza i tir. Habdwnka powrót i- 
„0  Inie i wełnie", wygi. inż. Si. I ła V przyjmuje do 22. VII. Przepo- 
Mierezyński. — 22.00 Muzyka tan. wledpic i porady Oparta na jasnowi-
— 22.25 Wiadpm, sport. *— 22.35 dzeniu oraz gruntownej wiedzy o-
Wjadom. nieteorol. dla kom. lotn. i
kum, pulicyjpy. — 22 40 Muzyka tan.

kultvstvcznej. 
1j 2, 4 -7 .

Krucza 44—16. Godz-


